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Jan CZERMIŃSKI 

Diiałalp.ość geologkznaw Polsee W dągu ostatnich 30 lat mogła się 
rozwinąć na tak sz'eroką skalę dzięki Itemu, że jest niezbędna dla zapew­
nienia wzrostu lwydobycia złóż kopalin w stale rozbudowującym się 'prze­
myśle. Wraz ze 'wzrostem kOlnpleksowych potrzeb gospodarki w rozbudo­
wie przemysłu, energetyki, sieci komunikacyjnej, urządzeń hydrote'chnicz­
nych rośnie nadal zapotrzehowanie na opracowania doiycząoe Burowc6vv 
mineralnych, zagadnień hydroge'Ologicznych i geologiczno-inżynierskich. 

Badania geologiezne są dziś stałym el'em'entem składowym Narodowe­
go Planu Gospodarez,ego, stanowią przedmiot zainteresowania i rozważań 
na forum najrwyżslzych instancji partyjnych i państw'Owych. Wyniki 
osiągnięte w badaniach geologiczny,ch 'SZ)c:zególnie wyraźnie uwypuklają 
się, kiedy przejrzymy li8ltę nowo odkrytych złóż SUTOW'CÓW ,mineralnych, 
dzięki którym powrstały nowe 'Okręgi ,przemysłowe, zwykle daleko le'żące 
od pOiprzednio ,znanych ob:szaTów działalnośei przemysłowej. Są to: Ko­
nińsko-Turecki Okręg Przermysłowy związany ze złożaini węgli brunat­
nych, Lubiński .okręg Miedziorwy, Tarnobrzeski Okręg SiaTkowy, okręg 
przemyski działający w opaf!(:~iu <O naw'e złoża gazu zi e'mn ego:, liczne' obiek­
ty przremysłow'e na Kuja:wach utworzone i rozbudowane dzięki. występo­
waniu złóż Boli kamiennej, nowe złoża gazu ziemnego w południowej 
Wielkopolsoe i 'w woj. zielonogórski~m. 

Przystąpion;o również do zagospodarowania noweg.o okręgu - bełcha­
towskiego - któreg.o podsta'wą rozw'Oj ubędzie złoże węgli brunatnych. 
Nie wspominam o licznych zakładach górnłczyeh i prz'eróbczych utwo­
rzonych na złożach lsurow'ców 'skalnych. Dokonane odkrycia ~Sitanowią więc 
podsiaiwę dla rozwoju górnktwa i przemysłu na kolejnych nowych .obsza­
rach, Z'właszcza na Luhelsz:czyźnie złoża węgla kamiennego, na 'Wybrze­
żu - złoża soli ka'miennyeh i potasowo-magne:zowych, na Suwalszczyźnie 
- rudy metali, w Tej. Za1wiereia.,..-. rudy Zn-Pb. 

W ubiegł:y1m roku Roku Nauki Polskiej - redakcja "Trybuny Lu-
du" przrerprowadziła plebiscyt na naj'ważniejsze osiągnięcia nauki polskiej 
w 'Okresie ipow.o}ennym. Geologia uzyskała zaszczytne II m,iejsce (wśród 

* Relf,er,at wygłos.z'OIny na II 'Zjeździe Absolwentów Wydzi,ału Ge1ologii Uniwersytetu Wa,r­
sz:awskliego w dn!iu 26. iI. 1'974 r., niec'o :zmierni.any. 
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dziesiędu mJe]'Sc notowany,ch) po 'Osiągnięciach z dziedziny medycyny, 
a Iwyprzedzając 'takie nauki, jak f.izyka, ,matematyka, elektronika, chemia 
,i inne. Możemy być pewni, że 'tak wyeokiei oceny społeeznej geologia nie 
osiągnęłaby w żadnym z krajów Europy SrO'dkowej i Zachodniej, a za­
pewne i 'w nielwielu krajach na ś'wieeie. Nas interesuje jednak przyszłość. 

Badania prowadzone obecnie pozwalaj ą żywić przeświadczenie, że 
w najbliżS'zY'ch latach dokona się odkrycia nowych złóż kopalin, dzięki 
,którym dO' bilanS'u zasIObów zostanąwlprowadzone nowe wartO'ści dla po­
trzeb społeczeństw,a. Wynika to z konkretnych stwierdzeń, jakie nastąpiły 
w toku prO'wadzony,ch prac, j.ak te'ż ze ,świadomości, że dysponujtemy kolo­
salny:mma'teriał'em dotyczą'cym poznania budowy geologicznej iposzcze-
,gólnych r,egionów, i Ito z uwzględnieniem dużych głębokośd, a także mate­
riałem 'O bogatej 'treś'ci stratygraficznej i litologkznej poszczególnych re­
giO'nów oraz 'o ich rozwoju na przestrzeni dziejów Ziemi i perspektywach 
,suro~,cowych. 

Przezw'S'zyS!tkie lata powojenne 'otrzymujemy ogromne środki fina n­
,sowe na :pr'owadz'enie !badań geologicznych. Państwo przeznaczając te 
środki ocz:elkuje wyników niezbędny,ch dla dalszego rozwoju g,ospodarcze­
go. Me'tody 'tych badań ipozo!S'tają jednakżie tcałkowicie w dyspozycjiorga­
nizacji i z'espołów geologicznych, kltóre o. ki'erunkach tych badań decydują. 
Przez cały czas duże możliwości działania stwarzano dziedzinO'm, które 
,z'wykliśmy nazywać badania'mi podsta'wowymi. lIch zakres i kierunki leżą 
wyłącznie w gestii samych geologów, 00 więcej, w ostatnich latach jesteś­
'my nawet dopingowani przez władze do pr'owadzenia badań podstaw.owych 
'w jeszezewiększy:m zakresie. 

Doty1chez-aslQwe wyniki badań geologicznych, których w tym miejscu 
nie 'ma możliwości ani potrzeby naś,wi1etlać, sprawiły, Żie wśród najwyż­
szych ,czynników 'partyjnych 'i państwowych wytw'Orzył się nie tylklQ kli­
mat 'zaufania do geologii, lecz także a:1:mosfera nadziei, że dalsze wyniki 
będzie imożna nadal przetwarzać na język ekonomiczny. Efektyekonomicz­
ne badań prowadz:onych obecnie, zwłaszcza badań podstawowych i poszu­
'kiwań 'Złóż kO'palin, mogą jiednak wyrazić s~ę po stiOsunkowo' długim 
.okr,esie i będą rzutOlWać na następne dziesiątki lat. W związku z tym takie 
daty, jak Tok 1990 ezy 2000 dla 'P'I1ognozowaniaefek'iów ge.ologiezny'ch nie 
$ą datami odległy;mi. 

Eksploatacja surow'ców mineralnych W Polsce będzi,e nadal int'ensyw­
nie rozwijać się w 'Oparciu lO złoża rodzilme. Wydobycie w 1990 r. - w 
porównaniu 'Z 1972 T. - według obecni'e formułowanych założeń ma 
wzrosnąć: 

dla Tlopy naftowej } 
i gazu ziemnego 

węgla kamiennego 
węgla brunatnego 
dla rud 'miedzi 
dla rud Zn i Pb 
.dla soli kamiennej 
dla siarki rodzilmej 
dla surow'ców oementowy'ch 
,dla kru'S'zywa naturalnego 

- kilkakrotnie 

- okołO' 160~/o 
- trzykrotnie 
- kilkakrotnie 

- ponad dwukrotnie 

- prawiie trzykrotnie 
- .ok. 160% 
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Niewymieni,a:m szeregu SUTO'W'CÓW skalnych, jak surOWiCe da pradukcji 
"ceram1ki, kami,eń budowlany, kruS!zywo łamane, gipsy i in. Zakłada się, 
:żew ,ciągu najbHż!szego lO-lecia zostaną skrystalizowane i wejdą już w'ży­
de konkretne posunięcia, dzięki którym dajdzie do zagospodaraw,ania zna­
nych złóż sali potasowej na Wybrzeżu i rud metali na Suwalszczyźnie. 
W~ększość wymienionych SUTIQ1WCÓW fposiada zasoby, które za'pewniają 
'wielkości wydabyda zakładane na 1990 r. Są j,ednakże takie pozycj'e, któ­
ryeh docelowe :wydobyei'e będzie 'możHwe dapiero wów,czas, jeśli zastaną 
'wskazane naWie, nie znane doty,chezas zasoby, jak np. w przypadku rud 
:m'iedzi, ropy naftowej, surO'wiców 'cem'entowych i niektórych innych su­
,row,ców skalnY'ch. 

Widzi1my w:ięc, że 'w budowi,e "drugliej Polski" rola geologów jest wy­
tyczona wyraźni'e i praca dla geologów na długi okres 'czasu zapewniana. 
'Co' więcej, będzie :potrzeba :wi!elkiej konoent"racji myśli, pracy i środków, 
zwłaszcza jeśli zważymy, 'że każde 'Odkrycie, które ,stOli przed nami, bę­
dzie triudniej osiągalne ni'ż te, którle już się sltały faktem dakonanym. 
,Chacia'ż geologia polska dysponuje dziśznaczni,e 'więkS'zym, doświadcze­
,niem niż w paprzednkh okresach, lepSlzymi środkami 'technieznymi, grun­
towniej 'wykształcaną 'kadrą fachow,ców, Itym niemniej ciągle w niej pa­
trzeba 'tego, 'co można by nazwać un1iejęt:nością właściw,ego kojarzenia 
j konstruktywny,ch, rzetelnych koncepcji. Działalność geologkzna musi 
więc 'w przy'S'złośoi objąć wszystlkie płaszlczyzny działania galSlpad:arezego -
zarządzanie i planowanie, szkolenie, prawadzeni'e badań, produkcję araz 
,obsługę produ:kcji. 'Tym samym siły geoLogów muszą być rozłożone rów­
.ll'O'mlernie, zarówno w organ'izacjach zarządzania, planowania i projekta­
'vvania, IW uez.e lnia,c h , instytutach naU'~O'wo-badawczych, jak i w przedsię­
b10rstwach poszuki'waw;czy,ch i 'zakładach górniczych. Gdziekolwiek jed­
:nak będziemy 'mówili 'O przyszł,ośdowej działalności geo1ogkznej, najistat­
niejsza jest tematyka badań geolO'gi cznych , gdyż tylko ona może dać nowe 
'efekty i tyn~o nawe wyniki hadańmogą 'Otworzyć szerolkie drzwi dla 
wszystkich inlllych kierunków dział-ania. Badania muszą obej:mować ni'e 
tylko konkr:etną te:maitykę ,geo1ogiezną z pracami w terenie, praean1i ka­
'łneralny,mi i labaratoryjnymi, leez muszą dotyczyć takżem:etodyki po­
trzebnej do realizacji tej tematy1kLKrótkO' zatrzymam się na najważniej­
:szych kierunka'ch badań 1. 

W z akr :e s i e b a d :a ń r 'e g i O' n a 1 n y c h prowadzonych dla rO'zpo­
,znania wgłębnej budawy geologieznej niezbędne są: 

- dalsze sy1srt:ematyezne badania wgłębnej budowy Niżu P'o Iski egO' , 
:ze szez,ególnym 'llwzględnienie'm stref różnawiekowej konsolidacji padłoża 
-oraz badani'e poszezególnyeh sYist1em:ów, zwłaszeza paleo~oicznych; 

- 'zbadanie dolnej ez·ęści fliszowego kompleksu Karpat i kh podłoża; 
- b.adanie budawy geologi'cznej w 'zasięgu Bałtyku; 
- badania wgłębnej budowy geolOlgicznej Sudetów, ze szczególnym 

:zwróeeni'elm uwagi na 'charakter i rolę procesów endogenicznych; 
-- badania Ibudowy w'schodni'ej części podłoża Górnośląskiego Zagłę­

'bia Węglowego i j;ego NE obrz.eżenia dla wyjaśnienia charakteru i roli 
zjawisk mag1mowych ~ pomagm!Olwych; 

1 'Brzy Illiaiklr;eś1endu 1I1aaw1aIŻindejslz.y,ch badań :autor poslużyłsię planami pe,rSlpektywlc-z,nymi 
:I'nstytutu Ge()llotgi.cZluego OiflaZ ma,te'r,tałJalmi II K!OiIligir'eSu Nauka Polskiej. 
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dalS'ze badania podłoża kryS'talkznego platformy p,rekambryjskiel 
w NE Polsee. 

W z a k T:e ,Si i e po s z u k i w a ń z łóż r o p y n a f t owej i g a-, 
z u z ie 'mn e g o: 

- prowadzenie poszuki'wań w perspektywkznych obszarach Niżu' Pol­
skiego oraz 'w Karpata,ch, zwłasz'Cza w podłożu fliszowym; ten najkos:z'tow­
niejszy kierunek badall będzie 'wy,magałrównoległego rozwiązywania wie­
lu zagadnień geologieznych i t,eehnicznych, dotyczą:cy1ch zarówno subs'tan-' 
cji bitumieznych, jak też zagadni,eń ogólnogeologieznych, związanych ze 
skałami zhiornikowYlmi li z kompleksami leżącymi wyżej. 

W z a k T ,e s i e g e <O log i i złóż s u r a w c ó W 'S t a ł y 'C h pla­
nuje ,się: 

- pr'owadzenie poszukiwań i rozpoznania surow,ców zapewniających 
rozwój tych dziedzin górni'ctwa i przemysłu, na których aktualnie opie-, 
ra się nasza gospodarka (węgiel ka'mienny, zwłaszcza koksują'cy, węgiel 
brunatny, rudy Cu, rudy Zn~Pb, sia:rka rodzima, sole kamienne, surowce 
c em'en:tow e , eeramiezne, kruszywo :naturalne, ka,mień 'budowlany, surowiec 
dla kruszyw łamanyich i 'wiel,e innych); 

- badania z:mierzająoe do wyjaśnienia perspektyw i poszukiwań złóż, 
surowców defkytO'wyeh, doty,chczas impoi'towanych, ale których wystę­
powania - teorietycznie T'zecz bliorąe- można oczekiwać na naszym ob­
szarze; i's'tni'eje tu konieczność r,ozwinięcia k'Ompl'eksowych badań .na ob-, 
szarach doty,chezas niewystarczająeo '~bad:anY'ch, z uwzględnieniem więk­
S'zy,ch niż dotychczas głębok<oś<Ci; 'w'chodzą tu w. rachubę rudy takkh pier­
wiastków jak: U, V, Ni, Mo, W, Sn, Bi, Nh, Ta, Sb, a także baryt, fluoryt 
i in.; badania te wymagaj ą konoentracji wysiłków w wielu dyscyplinach 
i dotyczą Sudetów, NE Polski, ohrzeżenia GZW i Gór Świętokrzyskich; 

- badania z!mierzaj ą'ce do pełniejszego wykorzystania złó'z oraz wpro...: 
wadzenia dla potrzeb gosipodaTezych nowych typów -surowców; przy po­
szukiwaniach z.łóż !sur:owc6w is'tałych :wejdą w rachubę większ'e głębokości,. 
co pociągnie za iS'obą szereg nowJ1ch aspektów metodycz:nych i. spowoduj e 
konieczność gruntowni,ejszego wyjaśnienia zagadnień g'eoter!micznych, hy­
drogeologiczriych, geoteehniez:nych ri in. 

W zakresi'e hydroge'0logii: 

- syst,ematy1czne badania zmian zwier:ciadła wód podziemnych; 
- hadania wodonośności naj'ważniej.s:zych poziomów 'wód podziernnych 

na Niżu Polskji'm,w Karpatach, Sudetach i w Górach Ś'więtokrzyskich dla 
us'talenia i aktualtzowania bilansów wodnych;. ' 

- poszukiwani'e wód leezniezy'ch, zwłaszcza deficytowych i termal-
~~; . 

- badania dla ustalenia możliw:o,śoi sztucznego za,silania i magazyno­
wania wód pod:zie'mnych; ich ,cel!em będzie us'ta,lenie 'Obszarówwyimagają­
cych 'w niedalekiej przyszłości Imagazynowania wód, opracowani,e t,echniki 
magazynowania, ,wytypowanie źródeł poboru wody przeznaezonej do za-
silania; I , 

- badania z:mian 'chemizmu wód podziemnych w 'wyniku zanieczy­
szczeń powi,erzchniowych na terenach stwierdzonego w.pływu zanieezy­
Sizezeń, zwłaszcza w ohszarach <Q int,ensywnej działalności przemysłu; 
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- :badania lokalne niezbędne dla budowy ujęć wodnych; 
- hadania niezbędne dla przerzucania wód na duż'e odległośd. 

W z akr e tS i e gte 'O l 'O g i i i n ż y n i e r s k i ~e j: 
- sys1tem,atYiczne opr,aoQlwanie sz'Czegółowy,chmap geologiezno-inży­

:nierskieh w iskali 1 : 50 000, szczególnie tych obszarów, na któryeh przewi­
,duje się 'wielkie inw:esty'cje przemysłowe, górnicze i hydrotechnkzne; 

- prowadzenie badań sz'C'zegółowych i dokumentaeji geologiczno-in­
żynierskkh na obszaraeh prójektO!wanych inw,estycji ,przemysłowych oraz 
linii komunika'Cyjny,ch (autostrady, linie k'Olejowe) , miast i osi'edli; 

- badania regionalne i S'zez.egółowe różnych typów podł.oża budowla-
nego; , 

- badania na .obszarach projektow,anych kopalni 'Oraz badania nie­
zbędne dla. zapewnienia rozwoju wydobyda surowc6w i opanowania no­
wych mletod ich wydobyda; 

- badania osuwisk. 

W z akr 'e 'S i e kar.t.o g r 8' f i i g e 'O l Ot g i 'C Z n ej: 
--- dopr'Ow:adzeni'e do końea prac nad Szcz:egółową 'Mapą Geologiczną 

Sudetów w skali 1': 25 000;· ~ 
- zaikońezenie łprae nad Mapą Geologiczną Polski '\v skali 1 : 200 000; 
~ prowadzenie prac g'eologkzn.o-zdjędowyeh w skali 1 : 50000 na ob­

szaraeh górnóśląski'm, ś:więtokrzyskim, w Karpatach i na wybranych.ob­
,szarach Niżu Polskiego; 

- prowadzenie, uak,tualnionyeh :syntez kartografieznych poszczegól­
ny,ch regionów i eałego .obszaru Polski. 

Oprócz 'wymienionych" kierunk6w działalności geologicznej 'w kraju 
możemy Hczyć- dzięki inicjaityw1e.CUG. i władz państwowych - na 
S'z,ersze niż dotychezas hadania prowadzone przez polskich geologów za 
,granicą. Niezbędne 'są wreszcie badania w zakresie geologii gospodar:czej, 
które umożliwią .organom 'zarządzania dokonanie wyboru przy zagospo­
dar,owaniu istniejąoeji r.ozrastająeej !się bazy Isur,owtCowej, lokalizacji prze­
mysłu, :m'iast, urządzeńhydrotechniezny,ch i in., a także dla kształtowania 
p.olityki ,eksportu .i importu 'surowców. 

Ta zasadnicza tematyka 'o,ra'z bieżąca działalność gospodarcza pociąga 
.za sobą konieczność rozwiązania lieznych zagadnień S'zlczegółowych .oraz 
prowadzenia 'w ka'żdej z dzi'edzin specyficznych badań metodycznych, prac 
eksperym.en'talnych, Jmodelowy'ch i ogólnopoznawczy'ch. 

Wszystkie wyzej na ś'w'i e tlO'ne zagadnienia będą rozwijać się w tak spe­
"cyficznych kierunkaeh,że 'wi,ele z 'tematów zarysuje 'się dopier.o 'w trakcie 
roz'w.oju tych zagadnień, a odezude kh potrzeby i zakresu może być sfor­
mułowane jedynie przez przedstawicieli pos'Z,czególnyeh dyscyplin. 
W związku z tym nie zatrzy!rtluję się zupełnie nad podkre'śleniem koniecz­
ności ś'Cisłej 'w'Slpółpraey 'z takimi dziedzinami nauki jak: paleontologia, 
mineralogia, geochemia, hydrroch e'm:ia , petrografia, sedymentologia, stra­
tygrafia, !tektonika, paleogeografia i inne. Udział tych dziedzin w kom­
pleks.owym działaniu geologicznym jes!t konieczny i oczywisty, rzecz jed­
nak w tym, by prz'eds'tawieiele tych dys!cJiplin reaUzują'c S'we badania byli 
świadomi, 'że wybierając w'śródwielu możliwlOśd mieli na uwadze te kie.:.. 
Tunki, któr,e dla potrzeb gospodarczych są najważniejsz'e i które pochła­
niają największe środki społeczne. 
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J ednocze'śnie jednak ,tak Irozległa działalność geologiczna i ge10fizycznR 
jaką prowadzi'my. i fakt, że na naszym .olbs'Zar:z:e występują niep'o~7itarzalne 
zjawiska {ut'wory 'W~S'zystkich 'Okresów geologicznych - 'Od prekambru do, 
czwaritorzędu, nadzwyczajna różnorodność typów skał, różnowiekow,ej. 
konsolidacji pO'dł'Oża platform, stwierdzone na dziesiątki km nasunięcia 
alpidów, unikalne 'złoża 'węgli, rud 'mi,edzi, 'cynku i .olowiu, złoża siarki i in.,. 
różnorO'dność lwód PQldziemnych i gruntów budowlanych), zobowiązują nas:, 
d'O tego, aby:śmy badając obszar na:sz:ego kraju dali niemały wkład dO' 
teorii poznania i w 'całości naS'zy,ch prac znaleźli również miejsce dla ba-­
dań teoretycznych, 'w'Zhogaeają,cych na przykładach polskich naukę świa-­
tową· 

Ni'e j:estem w stanie 'Zatrzymać się bardziej :szczegół.ow'O nad zagadnie-· 
niami metody<cznymi i badania'mi s't'anowiącymi 'O podstawach teoretycz-­
nychw hadania'ch geologieznych, a także nad sprawaimi techniki badań 
ge.ol.ogieznych. Chciałbym jednak poruszyć kilka S'z,czególnie istQltnych. 
spraw. 

Wszy,scy dQlcenia'my rolę 'm 'e t .a d g 'e 'O f i z y c z n y c h, be'Z których 
nie 'może być nowoczesnych badań skorupy ziemskiej. VV najk'Osztorwniej­
szych hadan'iaich, jakie 'w Polsce prowadzimy, tzn. badaniach wgłębnej bu-· 
dOlwy geologic:znej i poszukiwania,ch złóż ropy naftQlwej i gazu ziemnego,. 
na m'e'tody ge.ofizy1cz.ne prz1eznaeza się ponad 20% środków, czyli kilkaset. 
mln 'Zł rocznie. MebQldy Ity1ch badań p.odlegają 'wyjątkQlwo szybkiemu rO'z-­
wojowi i dlateg'O kierunki te powinny 'znaleźć się w 'Centrum uwagi wszys:t­
kkh organizacji hadawczych, no i, oczywiście, wyższych uczelni, w tym 
również Uniw'ersytetu WarszawlSikiego. 

M 'e t o d y 'm a It ,e Im a t yc z n e sZlerok.o wkroczyły, na szczęście, do. 
badań g:eol'Ogicznych, mimo to Jednak prO'ces ten jest Z1bY't wolny. Ich_ 
szersze zastosowanie !musi stać się 'sprawą niedalekiej przyszlośd. Jedno­
cz!eśnie 'j.ednak - dO'ceniając w pełniznacz'eni,e metod matematycznych,. 
ułatwiających !wiele 'etapów pracy i 'wykazujący,ch takie 'wartości, które 
dotychczas uch.odzą uwadze .oraz. 'takie, które rozszerzą naszą zdolność 
poj1mowan!ia zja'wisk, a których 'Obecnie nie jes'teśmyw stanie 'dkreślić -
nie możemy zapominać, ż'e najis't':otniej!S'zy będzie zawsz'e wi'erny i bogaty' 
ma'teriałanalityczny, stanowiący punkt wyjśi(~iowy dla wszelkiego prze­
twarzania.W 'Osta'tnich lataich na tym 'Odcinku notuje się jednak pewien. 
kryzy1S. Opracowuje się :mianowicie 'wiele syn:tez. - bardzo isłusznie - ale' 
dO'chodzi do tego, że już 'za;ryslOwał się niepokojąc'O duży rozdział pomię-­
dzy ilością materiału a:naIitycz,nego a pracami syntetycznymi. Obok ooraz 
większej tendencji dOi t1worzenia :syntezy niewystar.ezająco bowiem na­
dążają badania analityc.zne i to we 'wszystkich dziedzinach - stra'tygrafii" 
litologii, sedymentol'Ogii, zagadnieniach złożowych, tektonice _ i in. Obecna 
i przyszłościowa sytuacja wymaga pelniejsz.eg.o oprac.owyw,ania ,materia-­
łów 'wYJściowych, in a,c z ej syntezy będą niepełne i 'obciążone błędami" 
a 'w takilm przypadku lepiej,ż,eby ich wcale nie było. 

Ponieważ do synt,etyzowa:nia materiałÓ'ww ujęciu regionalnym - w 
odniesie:niu do poszczególnych systemów, 'Zagadnień zł,oż'Owych i inny,ch 
- przySltępuj ą różne org:aniza1cj1e geolog'iczne oraz organiza'cj e pośrednio, 
zwią'Zane z 'g:eologią, koni'eczne jest, aby do teg'O ,etapu badań zostali włą-' 
czen:i ci specjaliści, którzy brali udział w analitycznym 'Opracowaniu ma-· 
teriałów, gdyż oni najlepiej orientują się w danym temacie. 
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Jeżeli chodzi ,o przetwarzanie danych w oparciu o ETO, ni,ezbędne­
jest uporządkow,ani'e w niektórych dzi!edzina'ch geologii zagadnień tern1i-­
nalogii i kla,s)71fikaeji. Dotyezy to zwłaszcza tych dziedzin, które wyniki 
swy;ch badań przekazują 'w '.sposób 'Opisowy i w który;ch nie nastąpiło da­
tychczas ujednolicenie 'terminol'Ogii i klasyfikacji (np. 'S'tratygrafia, sedy-­
m'entalogia, geologia regionalna, tektonika, niektóre aspekty petrografii). 

Liezy:my na to, że najbHżis:ze lata wraz 'Z ogólnym rozwoj em -gospadar­
czym kraju daprowadzą do tego, że szyhciej niż doty;chcza's będziemy 
mogli dysponować ,środkalmi, które umożliwią na:m prowadzenie badań 
dzięki nlOwym metodom pracy i to zarówna w terenie, jak i laboratoriach 
araz przy interpretacji i opracowywaniu materiałów. Liczymy też na ta, 
że nowoczesność 'coraz szybciej będzie 'wkra'czać do warsztatu pracy geolo-­
ga, a 'wyposażenie, niezbędne w tym 'warsztade, będzie wraz z pastępeln 
metod i techniiki wystarczająoa często wY'lmiel1iane i to zarówna na uczel ..... 
niach, jak i w instytuta1ch nauklowo-badaw,c:zych oraz w przedsiębiorstwach. 
Okres, j.aki upływa od dakanania .odkryć naukawych do rozwiązań tech-­
nieznych i 'wprowadzenia ich do przemysłu, :staje się 'coraz krótszy. W 
przypadku telefonu trwa1 on 516 lat, radaru - 15 lat, tel,ewizji - 12 lat", 
tranzys:torów - 5 lat, a obwodów scalony,ch - 3 lata. Jeżeli więc w teeh-­
nice następuje tak wielki wysiłek dla jak najszybs:z:ego 'wdrożenia adkryć' 
i nowyeh rozwiązań t echrrieznyeh , 'wydaje się konieczne, aby te rozwiąza-, 
nia jak najszy1bciej znalazły się w lahorataria,ch działający,ch na uży,tek 
g.ealogii, a także by były 'S'tos~owa'ne 'w pracach palawych, wiertniczych 
i geofizycznych. F,akty te niewątpliwi'e nastąpią, są jednak bardzo zoba-' 
wiązujące, pociągają bowiem 'z,a sobą klanieezność ustawieznego doszkala-­
nia kadr .oraz najsz.yhszego opanowywania i wprowadzania da codziennej 
działalnaści Itych m'etad, na jakie pozwoli stawiane da dyspozycji wypa-· 
sażenie. 

Jak już wspamniałem, dągle nadzwyczaj wa'żnym'momentem leslt wy-­
korzystanie Ulmiejętności właśc:iwegoroajarzenia ,faktów i przesłanek, jako> 
niezbędnego warunku powstawania nowych koncepcji. Progiem, który 
dla zintensyfikOlWania tego 'C'elu powinien być pokonany, jest szybsze niż 
datychczas wprow,adzanie do nauk g,e01ogiczny,ch najnawszych .osiągnięć' 
z zakresu f'izyki i ,chemii. Ma to znaczenie szczególnie w tych dziedzinach 
nauk geol'Ogkznych, które zajmują się badaniem i:stoty procesów zacha­
dzącyeh w skorupie ziemskiej, a więc ;mineralogii, geochemii, petrografii,. 
metalogenezy, niektórych innych aspektów nauki o 'złożach i tektogenezy. 
Z natury rzeezy wJ71nika, że realiza'cja tych nowych aspektÓ'w, wyn1agają­
cych pastępu na zasadzie przenoszenia najnow:szych 'Osiągnięć jednej dy­
sCYlpliny da drugi'ej, przypadnie 'w udziale ludziom młodym, któ.rzy nile-­
dawno ukońrczyli studia 'Oraz Itym, którzy dopi!ero studiują lub będą stu­
diowali. 

W <Ciągu ostatnich 20 lat bardzO' wiele uczyniono w kierunku rozwiązy­
wania wielu zagadnień w duży,ch zespołach. Dziś już nad n'iektórymi pro-­
blemaimi pracuje kilka, ,a na'wet ki1kadzi,esiąt instytucji. W przyszłości 
zespołowość działania będzie rozszerzać się jeszeze bardziej, jest ona ba­
wiem nieuniknioną konsek!wencją zł'ażoności zagadnień wymagających 
razwiązania oraz 'wynika z pagłębiającej się ooraz bardzi,ej ;specjalizacji 
i niemażli'w'Ości 'Opanowania i opraoowania 'zagadnień kompleksowych 
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przez j-ednego :specjalistę. Obok badań 'wgłębnej budowy geologicznej ocze­
kuje nas wiele zagadnień, do którychroZ'wiązania ,musi włączyć się wiele 
instyltucji. W pierwszej kolejności będzie to:, 

- okr,eślenie pr.rogllioz i poszukiwania złó'ż rud Cu, Zn i Pb; 
- projekt,owanie zagospodarowania okręgów górniczych; 
- pr'Obl,emy hydrogeologiczne; 
- badania wgłębnej budowy geologicznej Sudetów; 
- problematyka gospodarki złożami i ochrony śr'Odowiska w związku 

;z poszuki1w:ania'mi iekspl'Oata'cją surowców. 
Działanie w dużych zespoła,ch 'wymaga nie tylko dobrej 'Organizacj,i 

pracy, al,e i sprawnego zarządzania. Na czele zespołu powinni stać specja­
liści posiadają,cy nie tylko bogatą wi,edzę 'O danym przedmiode i umiejęt­
ność "rozdawania" i egzekwowania zadań cząstkowych, lecz także pO'sia­
,dają,cych 'cechy umysłu .syntetyka i -co ogromnie ważne - ła'twość na­
'wiązywania kontaktów z ludźmi,współ'życia i dyskut'Owania z nimi. 

Członków z'espołu 'Obok :znajomości przedmiotu winna ,cechować przede 
'ws:zys:tki'm niczym nie krępowana gotowość sys.tematycznego dzi,elenia się 
'powi'erzonyJm im materiałem, 'spostrzeżeniami i k'Oneepcjami.Wymagania 
w tym bowiem 'względzie są inne niż w przypadku pracy indyw'~dualnej, 
,a :trzeba 'stwierdzić, ż,e w geologii na tym 'Odcinku jest dużo do zrobie­
nia. Poni,eważ z:esp'Ołowość działania będzie się systematycznie rozszerzać, 
praktycznie nie 'będzie już miejsca na szerszą działalność indywidualną. 
'W związku 'z tyJm wszyscy kończący wyż:S'ze .studia winni dbok wyniesio­
nej wiedzy zdobyć odpowiednie do tego typu pracy nastawienie, co po­
'winno być uwzględniane w programie studiów, a następnie wyrażać się 
,star.annym ks:ztałltowani:e'm !sylw:etki praeown:ika w .mi1ejscu zatrudnienia. 

Zarówno w dotychezasowY'ch pracach, jak w przyszł-ej działalności geo­
logicznej rola geologów kształconych na Uniwersytecie Warszawskim jest 
tu bardzo istotna. Zaznacza isię ona :szezególnie w pracach organiza'cji geo­
logieznych dz'iałających na Ni'żu Poliskiim, 'w Górach· Świętokrzyskich, a w 
mniejszym stopniu iW inny'ch regionach kraju. Zdajemy'Sobl-e jednak spra­
'wę, że :najl'eps:zewyniki 'Osiągaimy tam, gdzie współdziałają ze sobą względ­
'nile pracują razem w zespołachwych'Owankowie różmych szkół. Uważamy 
za ba'Tdz,o istotną i owocnąw1spółipracę z wychowankami biTatnich uezelni 
- Akademii Górniczo-Hutn'kzej,Uniwersy:tetu Wr'O cławskie go, a także 
innychuczel:ni k'r,ajowych i zagranicznych, któ'Tych absolwenci pracują w 
tych salmych instytucjaeh. Wa·żna jest 'także ścisła współpraca z .geofizy­
karni, wiertnikalmi, górnikairni, 'chemikami, technologami i -ekonomistami. 

iW zakobczeniu pragnę wyrazić przeświadczenie - a sądzę, że jestem 
wyraz:kielem wszystkich - iż 'wychowankowie Wydziału Ge'Ologii Uni­
wersytetu War'S'zawskJiego będą, tak jak dotychczas, ofiarną swą pracą 
przyczyniać się do rozwoju gospodarki narodowej i do r'Ozwoju nauk geo­
logiczny'ch,adziałalność ta, szezl€gólnie badania prowadzone 'w aspekcie 
,ochrony środowiska, pozwoli nam :wnieść do życia dużą dozę wartości hu­
mani!s'tycznych. 
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